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Młodzież a nacjonalizm.
ii.

^  artykule zatytułowanym 
„Młodz;eż a socjalizm-* („Słowo" 

- lutego) wypowiedzieliśmy prze­
konanie, iż socjalizm w swem pra- 
sueniowaniu wśród młodzieży pol­
skiej nie zaajdoje już tego po-. 
^ŻDegt sojusznika, którym było 
uprzywilejowanie socjalizmu, wy­
tworzone dzięki anormalnym feto* 
3’onaom życia byłego zaboru' ro­
syjski ego (w ciemnocie ćmy się 
tylko rodsą). W związku z tern 
powodz nie socjalizmu wśród pol­
skiej młodzieży inteligentnej jest 
na ukończeniu.

Młodzież nasza szkolna i aka­
demicka wykazuje natomiast da- 
Ą» nacjonalistyczne tendencje. 
Nacjonalizm młodzieży nie omija 
żadnej okazji, uty zaakcentować 
swe istnienie. Tak ap. w reku 
1921, na kiika tygodni przed wy 
t*orkmi 8 stycznia, gdy »afc oho* 
dziło polskiej racji stanu, aby 
wszystkie narodowości zarr.iesz- 
kńjące Litwę Środkową wzięły u- 
Śział w wyborach do Se i mu Zie­
mi Wjleńskiej, ogólno-polski zjazd 
młodzieży akademickiej , poto tyl­
ko się był zebrał w historycznej

uważamy conajmniej za niepraw­
dopodobne a wierutne nieporozu­
mienie.

Owe nie-Polak w studenckich 
rezolucjach oznacza nietyiko nie- 
Ż y d , lecz także Białorusin, Ukra­
iniec, Rosjanin, Niemiecr Litwin, 
Tatar, oznacza 83 proc. ogółu 
ludności państwa polskiego. Owe 
83  proc. chce bezroanmna rezolu­
cja studencka wynieść poza na­
wias obywateli Rzeczypospolitej. 

*
*  *

Wśróid promotorów nacjona­
lizmu w mur&ch sznulnych nie- 
brus młodych ludzi—reemigran­
tów z Rosji, którzy tam przypa­
trzyli się zwycięstwu socjalistów, 
mają go dosyć i chcą „iść na 
prawo". Mylą się ci panowie. Na­
cjonalizm, jako ruch bezwzględ­
nie demagogiczny i demokratycz­
ny, nigdy nie będzie mógł w  
p a ń s t w a c h  n a r o d o w o ś ­
ci  o w y c h  (do których należy 
Polska z chwilą ogłoszenia wy­
ników 3pisu statystycznego) zasy- 
miłować się z ideoiogją państwe- 
wo-zacbowjiwezą.

Prawd*, ii nacjonalizm czasa­
mi był sztucznie potęgowany przez

fali uniw. Stefana Batorego, aby u- J czynniki nie tyle konserwatywne, 
ah walić rezolucję, iż żaden nie- »]{j reakcyjno. Stułypic, prezydent 
Polak student nie ma mieć przy­
stępu do akademickich kćł nau­
kowych i związków materjalnej 
Samopomocy. W ten sposób mio- 
izief polska, nie zdając sobie 
sprawy z tego co czyni, zdążała 
fcezwieusie do przekreślenia testa ­
mentu króla, którego wielkie 
imię nosi wszechnica wileńska,
^•go naszego króla— imperialisty.

Gdy byż to nacjonalizm mło­
dzieży akademickiej ujawniał się 
tylko w antysemttyśnlie. A ntyse­
mitami nie jesteśmy, mamy włas- 
aą swą receptę na załatwienie 
kwestji żydowskiej w Polsce,
>ecs wobec objawów antysemi­
tyzmu nie umiemy się zaciawy- 
^ ać  tc pocie patetycznego obu- 
rżenia, które tak  często i z dziw- 
ną szcawością przybierają liczni 
polscy demokraci. Po rewolucji 
bolszewickiej po rewjach, na któ- 
ry t. ^ojska eądżeobądź słowian-
f llHją  przed dachowymi
kuzyn a mr ąjoni8tów ~  antysemi- 
tyzm wydaje aię

Zakłócającym porzą- 
prawny w padstwie lecz 

eż nadto zrozum iały,^ Ale zda„ 
aiec które ku wlelkienfu adumie- 
Mu usłyszeliśmy w toku poważ­
nych obrad Zjazdu RclniczGgc. w 
zeszłym tygodniu, w Wilnie, ?ż 
..gdyby nie było kwestji żydow­
skiej, nie byłoby w Polsce kwee- 
iji naredowościowoj. iż sprawa 
Odroćowościowa to właściwie

dek

kwestja £y dowska** -  zdani? takie 1 gdy się dowiedział, i* w sklepi#

ministrów rosyjskich, wygrywał 
nacjonalizm maj, jak środek prze­
ciwko rewoltowaniu tłumów wiel­
kiej Rosji. Przedtem jeszcze rząd 
rosyjski wzniecał nacjonalizm li­
tewski pnieciwko Polakom na , 
Litwie, a nacjonalizm łotewski i 
estoński przeciw Niemcom w pro­
wincjach nadbałtyckich. H.“. Sta­
dion wzbudził nacjonalizm ukra­
iński, aby zabezpieczyć panowanie 
Acstrji w Galicji Wschodniej, a to 
samo czyi-iii Austrjacy w dzi­
siejszej Jugcsławji, gdzie budzili 
nacjonalizm słowiański przeciw 
Węgro uf.

Ale tesame rządy reakcyjne 
potrufly taksamo igrać a ruchem 
klasowym, jak nacjonalistycznym. 
Austrja, gdy się jej znudziły wal­
ki nacjonalistyczne, starała się je 
złagodzić przez- wzbudzenie walk 
Masowych i t. d.

Ruch nacjonalistybaąy często 
ręta w rękę Idzie z ruchem kla­
sowym. Nacjonalizm litewski, ło 
tewski, estoński, ukraiń-ki miał 
z  początku cechy ruchu klanowego 
Robotnicze państwo Australii u- 
chwała drakońskie ustawy nacjo- 
nalisiyczne. Robotniey amerykań­
scy domagają się zakazu im mi 
gracji robotników rasy żółtej. 
Wreszcie socjalizm i radykalizm 
polski jest wyraźnie nacjonali­
styczny. Jeden wybitnie any-  
ŁudecKi publicysta warszawski 
' rszeząi całą kam pan prasową,

Hersego pracują dwie panny emi­
grantki—Rosjanki. Tą kampanja 
prasowa przeciwko dwnm bez­
bronnym dziewczynom, które do 
stolicy Polski uciekły^ prssd bol- 
szewizmem, może w jw o h t  ru 
mieńca itetydu. Szpalty , Robot 
nlka“ roją się codzień od denun­
cjacji towarzyszy o rosyjskiem czy 
niemieckiem pochodzeniu jakiegoś 
inżyniera lub urzędnika państwo­
wego.
I, Nie można utożsrmiać nacjona­
lizmu z patrjotyzmem, imperja- 
lizmem lub ideą narodowy. N a- 
c j o n a l i z m  t o  e g o i s t y c z ­
n e  b r o n i e n i e  i n t e r e s ó w  
m a t e r j  a l n y c h  p e w n e g o  
k o ł a  l u d z i ,  n a l e ż ą c y c h  
d o  p e w n e j  g r u p y  e t n i ­
c z n e j .  Kwalifikacje moralna na 
cjon-slizrru tą tesame co ruchu 
klasowego, — socjalizmu lub idei 
Wincentego Witosa.

Dlatego wszystkie poczynania 
nacjonalizmu mają podkład wy­
bitnie materjajiiy, ograniczony, 
doczesny,J[— ostatnim etapem 
tryumfującego HacjomdJzmu bę­
dzie zawsze ów zakaz lininigracji 
obcych pi£ robotniczych, lub mo­
nopol dostaw dla wojska dla do- 
stawców-rd^annych Pokków.

Ale jeżeli młodzież polska jest 
dziś nacjonalistyczną, to nie moż­
na na nią odziaływać jedynie ne­
gatywnie, anty—nacjonalistycznie. 
Tyikc partje centrowe uważają, iż 
msdjatcrstwo międzyfrakcyjne mo­
że wystarczyć,—ale taktyki takiej 
stosowjfć nie można wśród mło­
dzieży ideowej. Wykorzenić zgu­
bny,' dla . naszego państwowego 
rozwoju, nacjonalizm, można je­
dynie posiewem idej słusznych 

'i zwycięskich.
Ideą taką jowiaien być impe­

rializm polski. Nic chodzi o to, 
aby w Polsce rdzenni Poleoy mieli 
przywileje, aby dla polskiej mło­
dzieży korzy a śnie był obmyślany 
tiumerus clausut. Chodzi o to, 
aby naród polski mógł róść i roz­
szerzać się, mógł potężnieć z 
dnia na dzień, odebrać swa dzie 
dzictwo teiytorjalne w całości, 
f  Imperializm polega na państwo­
wej asymilacji obcych żywiołów^ 
Rozpatrzmy różnicę metody imper 
żjalistycZLej a naajonŁlistycsuei 
na drobnym przykładzie. Jeżeli 
Białorusinów będziemy wprowa 
dzać do sal Uniwersytetu Stefana 
Batorego i w ten sposób wciągać 
ich w orbitę polskiej kultury, bą 
dzie to działanie imperialistyczne. 
Jeżeli będziemy im stawiać przed 
immatrykulacją yrygórowane w y­
magania, a potem wykluczać z 
życia akademickiego, w imię ma­
terialnych, konkurencyjnych in ­
teresów młodzieży- polskiej i tern 
znaszać dc emigracji do Pragi 
Czeskiej—będzie to metoda nacjo­
nalistyczna.

^Nacjonalizm to pomniejszycie! 
idei narodowej polskiej. Nacjona­
lizm zmusza nas do ograniczenia 
się do tar en a etnograficznie poi- 
skingo', wyrzeczenia się Riałejrusi,

Ukrainy, Inflant i Kowieńszczy- 
zny.j

Z ław sejmowych, nietylko z 
prawicy ale i lewicy padają okrzy­
ki: „Nie chcemy być Aus^ją!** 
Co za głupie ckrzykJ Będziemy 
tern, ćzem jesteśmy. Nie jesteśmy 
Austrią, bo Austrja nie miała na 
rodowości panującej. Ale nie mo­
żemy być Niemcami ani Francją, 
bo posiadamy 33 % flłe Polaków. 
Sytuację naszą należy przyrównać 
do sytuacji Rosjan w państwie 
rosyjskiem.

Rosja, tak jak my, posiadała 
olbrzymi procent tak zwanych 
inorodców. I Rosja popełniła, zwła­
szcza caAleksandr^ 111 i M kołaja 
l i g o  oibrżymie b łęJy. Nie stoso­
wała należycie zasady d'v de et im- 
jjera, nie starała się zasymilować 
i związać serdecznie z dynastią i 
państwem, przynajmniej wyższych 
klas obco narodowoścŁewybh spo- 
łrcz-ń^tw. Zwłaszcza Mikołaj II 
potrufił pchnąć w szeregi rewolty 
i niezadowolenia nawet najlojal 
niejszych baronów kurfandzkich.

O.óż rzeczą charakterystyczną 
jest, że ten Mikołaj II był najzt- 
wzię,.szym demokra ą, jaki kiedy 
kolwiek zasiadał na tronie. Źródła 
świeżo wydane (pamiętniki hrab.

Wittego, listy cesarzowej do męża) 
wykazują, iż Mikołaj II nienawi­
dził inteligencji, wierzył w lud * 
kochsł lud rosyjski. Jeżeli mużyk 
rosyjski kilka lat przed wojną tę­
sknił do cara i uważał, że pomię­
dzy nim a carem stoią „panowie*, 
to tak samo tęsknii do ludu i te 
samo przekonanie w sercu nosił 
ostatni car rosyjski. Dlatego też 
duł się unieść ciasnemu nacjona­
lizm ówi typu ^Nowego Wnemie- 
ńi", które było początkiem prowo-
kaCji ogólno-pitóśvwowej iewclly.

* *•#
Wreszcie słów kilka koniecz­

nych nd gruncie wileńskim do 
wyjaśnienia.

f  Imperjalizm nie reprezen­
tuje idei f  deracyjnej. Iiea t#f 
tak jak się w Polsce poczęła, by- 

vła wykwitem ost; tiich  demokra­
tycznych konsekwencji. Idea te 
uważa wssyatkie wojjóie na świę­
cie narody i narodziki za równo­
rzędnej równowartościowe.

Ideałem irnperjal zmu może by* 
pozyskiwanie mał\ch narodów dla 
idei własnego państwa, a więc np. 
Białorusinów do idei państwa pol- 
Łkiego, ale nie tworzenie plejady 
państw karłowatych. \

CarJ

Z Fasa Neutralnego.
Litwini koncentrują siły.

W ostatnich dniach n& Litwie 
rozpoczęta s;ę koncentracja sił 
wojskowych. Do Wysokiego Dwo­
ru przyf-yło kilka szw.-drunów 
jazdy li Liwskiej. W  Koizedarach 
grufoją się oddziały ochotników 
litewskich. Ostatnio przybył tam 
transport ochotników liczący z 
górą 3Q0 ludzi. (a. w.)

Sprzymierzeńcy Litwinów.
W ostatnich1 walkach w pasie 

neutralnym ze strony litewskiej 
brał udział oddział ochota:!-ów 
niemieckich pod do wództwem leute- 
nenta Drolisa Udzi.J ochotników 
nieńłjeckich w walkaoh podtwier- 
dcają zeznania miejscowej ludnoó 
ci ź przyznanych nam terenów.

Parlassentarzs litewscy.
17 b. m. i> g. 17 zgłesiło się 

do włłdz polskich na moście 
Dymitrówka—Orany dwuch ofice­
rów Mtewskioł), którzy yakomjifti- 
kowali, że wieś Podkemień E'(jęia 
jeat przez władze polskie niepraw­
nie i że z polecenia sztabu lite w 
skiego proszą, by wymieniona wieś 
fcostała opuszczona przez zajmu­
jące ją posterunki polskiej straży 
granicznej. Oprócz tego oświad­
czyli. że na jjnzkaz ich wyż-zego  
dowództwa zostały wycofane wszysfc 
kie oddziiiły partyzanckie na 0 
kilorwtrów od linji kordonu. Do 
wódca posteru oku s traży granicz­
nej w cjdpowiedz: wyiaśirfł „par- ' 
kniintarzbip* litewskim źs wieś 
Podkami^ń za;ęta została s  .rozka­
zów władzy przełożonej. (a. w.)

Atak litewski.
1® b. ot. o g. 12 w południe 

uzbrojone oddziały litewskie prze­
kroczyły linję granicziiąj posuwaj- 
jąc sję o 2 kilometry wgłąb ne- 
sźBgo terytorjum w rejonie fol 
warku Igorki. Prz^z oddaiał ten 
zoatały ostrzelane furmanki wio 
zace prowjant ula placówek straży 
granicznej. (a. w.)

Nowy atak litewski.
21 b. m. między g. l  a 3 w 

nocy regularne wojska litewskie 
zaatakowały w!eś Pt dkamień. Jak 
zostało stwierdzone później, atak 
ten został wykonany przez 3 kc-ni- 
panje 12 pułku piechoty lśtewssiej. 
Atak poparty został silDym ogniem 
artyierii i karabinów maszynowych. 
Pp dwugodzinnej przeszło walec 
dzięki energicznej postawie straży 
g anicznej atak został odparty, 
przyjsem z naszej strony 6 zo­
stało rannych i j^deu zabity. 
Atakujące oddziały litewskie rów­
nież poniosły poważre straty, (a.w.)

ddja2d Delegata Rządu do Ru* 
dziszek.

Sl b. m. w godzinach popo­
łudniowych Delegwt Rządu p. Ro­
man udt*l S'<3 do Rudzisząj: na 
teren b. pasa neutralnego. D ele­
gatowi Rządu towsirzyszy komen­
dant główny baoi ów celnych płk 
Roz n, sekretarz Delegata Rządu 
p. Piotrowicz i zastępca komen 
dania wojewódzki^ stra-:y gra­
niczne; rotmistrz Gcttwald. (a.w.)
Przebieg za ęcia pasa neutrslnege.

Z ijęeie pasa neutral jego pr^ec 
administracię polską da się po­
dzielić na dwa okresy, pierwszy 
okres rozpoczął się w dniu M  l̂łr 
tego zajęciem liaji placówek wzełu* 
toru kolejowego na i dcinku 01- 
kięnicbim. W szeregu miejsco­
wości zajętych 15 i 1ó są Lejpu- 
iiy, Wój-towo. Zajęcie wiosek na­
stąpiło bez Oooru silniejszego z* 
strony Litwinów. Oj£?es drugi 
rozpoczyna się od przesunięcia 
^kcji zajmowan a pasa neutrąlne- 
go do Minii placówek iitewskish 
zajmowanych przez regularne od­
działy litewskie, w  uchwale Ligi 
Narodów tizejeg punktów jęst nie- 
wyszczególuionych, nie wyraźnie 
wymieniona jest miejscowi ść Pa- 
naszys^ki, ktćrs miała przypaść 
administracji pclskici. Władze na­
sze ęajmując Panaszyszki zajęły 
położone na tej samej linji inne
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wsie. które stały się jednakże 
frzedmioifm sporu ze strcny Li­
twinów. Do miejscowości tych 
aiależą Strzeleisski, w pobliżu Ol 
kienlK, Zy linki i Śplengientk. Gdy 
baony celne i milicja miejscowoś­
ci te zajęła, Litwini po si nym 
ostrzeliwaniu artyleryjskim przy 
pomocy dwuch bataljooów piecho­
ty i oddziału jazdy zaatakowali 
Strzelciszki, k'óre po nierównej 
walce zoetały przez administrację 
p- Iską opuszczone. Ponieważ 
minisfracja polska t. j .  policja i 
baony straży pogranicznej nie 
rozporządzają artyNrją, ponowne 
zdobywanie tych miejscowości bez 
poparcia woj -ka byłoby bezcelowe, 
eddziuły administracji zatrzymały 
się w pobliżu wsi zajętych przez 
Litwinów i przy.stąpiły do uraoco 
wania pozycji. “ (w. a. p.)
Lin] a kolejowa Wilno—Grodno w 

ręku polskim.
Według informacji otrzyma­

nych przez nas z miarodajnego 
'Źródła o godzinie 4 p. p. 20 h. rn., 
cała linja kolejowa Wilno—Grod 
ao Jest w ręka polskim i zabez 
pieczi-na w sposób wykluczający | 
niespodzianki ze strony Litwinów. | 
Zniszczone mosty kolejowe droży- j 
:oy drogowe naprawiają w orzy 
ipieszonym teiiipie i przystąpiono 
obecnie do naprawy mostu. na 
Uereczanóe, (wa.p.)

Zajęcie p*3a neutralnego na od­
cinku Suwalskim.

Liga Narodów likwidację pasa 
tteutrahiegc prz-prowadz ła w  ten 
sposób, iż od Suwalszczyzny do
O-an pas neutralny został podzie­
lony pomiędzy Polską a Litwą 
według umowy Suwalskiej, zaś 
fia północ od Oran według wniosku 
Saury. Zajęcie północnej części 
odbyło się równoczi śnież zajęciem 
Suwalszczyzny a mianowicie w 
dniach 17 i 18 b. m. Gdy na od­
cinku Rndziskfm, Giedrojctum i 
Szyrwinckirn oddziały administra­
cji zetknęły się z lekkim opo­
rem, na południe od Oran zajęcie 
przyznanych erm części odbyło 
sie zupełnie s^kojnis, a w nie 
których miejscowościach oficera* 
wie litewscy porozumiewali się z 
władzami polskiem' co do poszcze­
gólnych miejscowości. (w.a.p.)

Litwini deportują cudzoziemców.
Od chwili podziału paaa neu* 

walnego władze litewskie rozpo­
częły nwąową deportację z Litwy 
Kowieńskiej drogami nieiegaloami 
cudzoziemców, co do prnwomyśl- 
ności litewskiej których miały j 
jakiekolwiek wątpliwości. W ciągu j 
*s letnich kilku dni Litwini depor- f 
iowaii do pasa neutralnego kilka- I 
set osób. Do Wilna przybywa | 
codziennie pc kilkanaście osób. 
Między wysiedleńcami znajduje 
Się również bardz-c dużo Polaków, 
którzy od szeregu ' lut zamieszki 
wali w Litwie Kowieńskiej (?tap,J

Z b. pas? neutralnego.
Według wiadomości otrzyma­

nych z gm Rudzisklej, Liuwini 
rozpoczęli wyci.fywaLie z pasa 
U' utralnego oddziałów party 
łanckich. Oddziały te są skoncen­

trowane w pewnej odległości poza 
linją dtmarkacyjną iitewskii. W 
związku z tą akcją Litwini roz­
poczęli masową rekwizycję podwód 
k‘óre mają posłużyć do transpor­
towania oddziałów partyzanckich.

(a. w.)
Powstanie w ęm. StyrwinekJe],

Lndii' ść wsi Awiżań ;e, Ktele, 
Jodele i Kontrcuniszki w gm. Sz,yr- 
winckiej, która przed kilkoma dnia­

mi chwyciła z* broń w celach 
obrony przed Litwinami,w dalszym 

■ciągu zachowuje postawę obronną 
Panuje Ogólny zapał i  gotowość 
do wałki. Ludność oświadcza, iż 
fnie odda Litwinom ziemi zroszo­
nej krwią ich ofiar i że wytrwale 
dążąc do Polski sprzeciwiać się 
będzie wszelkim gwałtom z zew 

, nątrz skierowanym przeciwko jej 
1 woli. (a. w.)

Sejm i Rząd.

Echa zajść w pasie neutralnym
za granicą.

Głosy prasy angielskiej.
LONDYN. (Pat,.). Prasa angiel­

ska ogła-iza wiadomości, dotyczą­
ce zajść w strefie neutralnej bez 
komentarzy. - „Daily Tslegr&ph1* 
wyraża zadowolenie z powodu 
pokojowego stanowiska zajętego 
przez Polskę.

Litwini żądają zwułan<a Rady Ligi 
Nanodńw.

PARYŻ (Pnt.). R?ąd litewski 
żażąd ,ł natychmiastowego zwoła­
nia Rady L>gł Narodów dla przed­
stawienia jej sprawy strefy neu­
tralnej, któ a io sprawa zdaniem 
rządu litewskiego może przero­
dzić się w konflikt zbrojny. Cli- 
aidu wyjechał z Biarritz do Gene­
wy. W kołach zbliżonych do Ligi 
Narodów przyouęzeze.ją, Że zvro 
łanie Rady L g i Narodów jest 
maioprawdopodobne ze względu 
na to, że w czasie ostatniego ze

brania Rada zajęła już definityw­
ne stanowisko w sprawi* strefy 
neutralnej, oznajmiając przez 
usta Vivianiego, że w rasie 
zbrojnej opozycji ae strony Litwy 
ta o tatnia ściągnęłaby na siebie 
uajostrzejsse sankcji przewidziane 
przez pakt w Lidze.

Ze względu na pokój.
PARYŻ. (Pat.). Wobec 'tenden­

cyjnych informacji rozpowszech­
nianych- przez rząd litewski w 
sprawie rzekomo agresywnych 
intencji Polski oraz wonec pp- 
wainiejsspj sytuacji w strefie nea 
trainej przez stanowisko Litwy, 
pos«ł polski w Paryżu Zamoyski 
zwrócił uwagę Konferencji Amba­
sadorów na to, źe wszelka nowa 
zwłoka w uregulowaniu sprawy 
granic Polski mogłaby zagrażać 
pokojowi I zachęcić Litwę do 
dalszego prowadzenia p Ltyki 

1 gwałtu, tak jak w Kłajpedzie.

Sprawa Klajp.edzka.
Odjazd okrętów koalicyjnych.
BERLIN. (Pat.) Jak donoszą z 

Klaj ,edy, wszystkie okręty wojen­
ne aljantów opuściły Już port 
kłajpedzki.

Sodzą się.
PARYŻ. (Pat.) Rząd kłajpsdzki

S uwiadomił Ktiniferencję, Ambasn- 
orów, ż i  godzi się na decyzję 

przyznającą tery tor j u m. Kłajpedy 
Litwie i wysLi delegatów' dis 
omawiania z przedstawicielami 
Polski sprawy organizacji tranzy­
tu morskiego i rzecznego oraz 
ustroju portu ‘w Kłajpedzie.

Wyjazd Smetony.
KŁAJPEDA. (Pat.) Tutejszy 

nadzwyczajcy poseł litewski Brna 
toua wyjechał wczoraj uo Kowna, 
celem przeprowadzenia konferen­
cji z rządem w  sprawie Kłajpedy.

Akcja Litwinów.
‘ WARSZAWA. (A. W.) W przed-. 

miocia obecnego stadjuui sprawy 
Kłajpedzkiej A. W. dowiaduje się 
ze t  ó]deł dcibrąp poinformowanych, 
«e Litwini starają się wywołać 
wrażenie jakoby’ ich stanowisko 
w sprawie Kłajpedy tyło oparto 
na podstawie prawnej. W związku 
z tern Litwini rozpuszczają rożne 
pogłoski o swych daleko idących 
zamierzeniach aa tym terenie.
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Czartowska Skała.
(Z krwawych wsponmfań).

Niesamowita nazwa. Mapa 
specjiina nazywa to wzgórze co- 
(;a 414. Djabelska- ta skała była 
postrachem i klę-ką miasta. J>ko 
najwyższe wzniesienie w całej 
okolicy, służyła ona za doskonały 
punkt obserwacyjny dla nieprzy­
jaciel.-kiaj> artyierji.

Stamtądi kierował wróg ogniem 
zniszczenia na Lwów od strony 
wschodniej.

Ku-zenie się o ziobyćie- jej 
należało do szaleństw. Samo 
wzgórze, z natury obronne, było 
nadto sztuką wzmocnione. Okopy 
i cała sieć drutów kolczastych 
broniły wstępu na nią. Generał 
Jq irzeiewski, który niemal co­
dziennie zjawiał się na pozycjach, 
w rozmowie i- komendantem od­
cinka, kapitanem Błeszyńskim, 
rzeki miirofhociem: „Ej, ta Skała 
Czartów ska“! .

— P^nie generale! — odrzekł 
kapitan Błeszyński— teraz deszcze, 
błota., oie jak zakwitnij fjołki, to 
warto będzie pójść!" Generał u-

śmiechnąl się—nie biorąc powie- j 
uzenia na serjo. j

„Niepokoić nieprzyjaciela...1* — J 
brzmiał mniej więcej rozkaz. Mi* ’ 
nęla północ... cidmno, bezgwiezd­
nie... deszcz chlapie., podły «.zas. 
Dla uapauu niespodziewanego, jak 
usgła śmierć, w sam raz.

W kwaterze kapitana Błeszyń­
skiego skupione narady... Pójdzie 
ppor. Muzyka; Ruszczyć... Ben- 
drowski napiera się na ochotnika.

Plan gotowy...

W kierunku południowym na 
Młynówce, prsea las i haszóze 
posuwa się cieho skombjnowany 
odizjńł, pod kom;,idą Raszczycu, 
któremu towarzyscy ppor. Ban 
drowski.

Zadaniem tęgo oddziału było 
zamarkewanie ataku u a prawem 
skrzydle wroga, ściągnięcie uwagi 
jego na siebie. Właściwe uderze­
nie nastąpić miało bowiem na le­
wem skrzydle i flanca Uilraińiów,

Skrada się oddziałek... Oisza... 
Już druty ko'caaste... W odęty... 
Ukraiński żołnierz r.ud jakąś 
dumkę... — uderzenie kolby,!.. —

śpiew milknie. Pod naporem ba­
gnetów pryska jeden rząd drutów 
.colczastych.., drugi...

Podejście było tak niespodzie­
wane, że dwie ruskie wedety zo ­
stały ujęte, nie zdoławszy dt-ćani 
jednego strzału alarmującego.

0  trzydzieści kroków przed od- 
dzi łem naszym ukraińskie oko,y. 
Cisz£... Komenda...

„Salwa"... i naraz kilkadzie­
siąt granatów "•ęeznych wpada do 
rowów... J^kby illkadzies'ąt lami-

£ek el ktryczcych kolejno roz- 
łyska i gaśnie... huk po huku... 

tacą joraz to nowe ręczue grana 
ty. W okopach hałas, ruch, jęni...

Nagle złowrogie, cuane żołnie 
rzowi, szybkie terkotanie, niby 
tnrkot wozu jadącego. jNż,tr«fiuno 
na gniazdo karabinów nm zync 
Wych.

Oddalał pada tyra'5erą na zle 
mię.., i rozpoczyna odpowiedź z 
karabinów ręcznych.

Sytcacja wprost straszna — 
stary jednak bojowem doświad­
czeniem żołnierz legjopowy nie 
traci zimnej krwi... ’ odstrzeliwa 
się jak najgęściej. Trzeba trwać, 
jak najwięcej ściągnąć na siebie

Niektóre z tych pogłosek znalaz 
iy miejsce nawet na szpaltach 
pni3y polskiej W Gdańsisu/ Lit 
wini utrzymują, że zastosują się 
do żądnń Eotenty % małymi za 
strzeżeniami. Zastrzeżenia te oczy 
wiście skierowanesą przeciwko Pol­
sce. Próby wygrywania ustępli­
wości wielkicn mocarstw będą 
musiał^v2cals.ać zasadniczą korek­
ty wę w wystąpieniach Rządu Pol­
skiego.

Projekt ustawy u dalsze] emisji j 
banknotów.

WARSZAWA. (Re.i). Do laski 
marszałkowskiej nadesłano z mi­
nisterstwa skarbu projekt ustawy 
o dalszej emisji banknotów P. K. 
K. P ,J to jest ftsta.wy o kredycie 
skarbu pańAwa w P.K.K.P. Mini­
sterstwo Spraw, nadesłało projekt 
ustawy o pnsiępowaniu karnem 
vf województwie poznańskiem i 
Pomorskiem.

Z Sojmowej Komisji Skarbowej.
WARSZAWA (Pat). Na dzisiej- 

szem posiedzeniu Komisji Skarb, 
rozpatrywano w dalszym ciągu 
projekt noweli do uYawy o po 
datku dochodowym. Poseł Osiecki 
referował. Art. 1 do 6 o włącznie 
przyjęto w brzmieniu projektu .rzą­
dowego po odrzuceniu propono­
wanych poprawek. Następnie przy­
jęto art. 7 do 9 włącznie w brzmie­
niu rządowem. Pozatcm przyjęto 
‘nowy art 11 ogłoszony przez oo- 
sfo KowalcZ' ka (PSL), wediag 
którego z roguły zwalnia z obo­
wiązku składania zeznań o docho­
dzie: 1) właścicieli nieruchomości 
rolnych do 1 hektara, 2) właśei- 
cieii przedsiębiorstw handlowych, 
opłacających podatek przemysło­
w y według IV i V kategoi-ji w s a ­
dzie, a wrdlug III kategorji w 
miejscowościach 3 i 4 ej klasy, 
3) właścicieli z*,kł.dów przemysło­
wych i warsztatów, wolnych cd 
podatku przemysłowego lub opla 
cających ten podatek według VIII 
kategorji, 4) właścicieli tomów 
mieszkalnych składających się 
naj wylej z 4 Izb. Osoby to obo­
wiązane będą jednak składać ze- 
zUfini.i, jeżeli otrzymają osobne 
wezwanie Urzędu Podatkowego. 
Nistępnie przyjęto art. 12 y w 
brzmieniu, rządowem oraz na wnio­
sek referenta Byrki nowy art. 13, 
według którego protest- przewod­
niczącego Komisji Szac. nie może 
wstrzymywać ściągnięcia wymię- 
laonego podatku. Wreszcie przyję­
to art. 11 według uowsj numera 
cji, według którego podwyższono 
kwotę 300 mar., do której'ogra- 
uiczał się obowiązek przesyłania 
splrawozdat do Komi«ji Odwoław­
czej, do kwoty 5C.OO0 mar

Poporudniu od godz. 5 do 5 
obradowała w dalszym ciągu Sej I 
mowa Komisja Skarbowa. Roipa .- 
trywano projekt nsweli do ustawy 
o podatku dochodowym. Po dys­
kusji przyjęto dal&jk artykuły, aż 
do art. i s  go. Przy rozpatrywaniu 
ar i. 18 p. Moraezewwki za- trzegł 
sobie zajęcie stanowiska po U hra  
leniu art. 21. Art. 18 traktuje o 
skali podatku pr^y dochodach z 
pracy zarodkowej, art. z ś 21 do­
tyczy p dwyaszenia minimum 
egzy»fconcji wolnego «d podatku. 
Z racji lansowanego w prasie i 
zapowiedzianego przez p. Mmi tr% 
Skarbu wprowadzę da mierniku 
złotego, następnie z racji wzrostu 
cen żyta, kióre podniosło się w 
ostatnieb czasach nieproporcjonal 
nie w stobunku do złota, wreszcie

względu na to, że powstała

uwagi nieprzyjaciela.. dzieilyć 
plac boju, aopćki nie dotrą głów­
ne siły ppor. Muzyki, który- w  
dwadzieścia pięć minut po nich 
wyszedł z większym oddziałem, 
t. j. aż z 2 plutonami żołnierza! 
Gorączkowa walka i nerwowe nad­
słuchiwanie kakofoniczuej h^r 
monji: okrzyków naszych „hurra”, 
trzasku nieprzyjacielskich karabi­
nów maszynowych, bombardowa 
nia naszych armatek.

Oddział ppof. Muzyki wyruszył 
Z pagórków .ii północ od drogi i 
toru, kołu browaru „Grnniia“, 
który czynił wrażenie pogiążone 
go we, śnie niedźwiedzia. Z u î a 
się na polanę, odstępnie prẑ -z 
gaik podkrada się do skraju" wsi 
Lesieniae, gdzie znajdowały się 
okopy ukraińskie, aby ie zaata­
kować od lewego skrzydła.

Ciche, kcGie podsuwanie się... 
Nieprzyjaciel niczego nie spodzie 
wa się. t

Szeroka sieć drutów broni go 
przed uieóczeiriwanym nap dem, 
tu też Gzuj#ść zmuieisz< na. Sieć 
drutów kolczastych zbyt sz*roka 
i pogmatwau^., by ją prży porno

konieczność uwzględnieni* burto­
wych cm  artykułów pierwszej 
potrzeby, rozwinęła się dyskusja 
nad anyKułami 19, 20 i 21 pro­
jektu rządowego, traktujących « 
wykładniku drżyźnianym.

Następne posieusenie Komisji 
jutro o g. io  -ano.

fiajbl Ż330 prace Sejtnu.
• a WARSZAWA. (Rai.) W spra­

wie najbiiZśzroifr pfac sejmowych 
przedstawiciel Pata otrzymał ad 
p. Marszałka Sejmu Rataj? na­
stępujące informacje: Posiedzenia 
Sejmu bę-if) się odbywały b«s 
przerwy od dnia -27 iuiego do 
dnia 23 marca, poczem naetą «i 
dwutygodniowa przerwa na fuj* 
świąteczne. Po uwjęfcil{»h 'Wieisa- 
Docjycii _ posiedzenia Sejmu roz­
poczną eię 10 kwietnia i trwał 
będą do drugiej petowy czerwca
Projekt ustawy o naprawie Skarbu.

WARSZAWA. (Pat.) „Gazets. 
Warszawska" pod-ije: Projeki, u 
stawy o naprawie skarbu, opraco­
wany przez miaisterstwo skarb* 
i komitet ekonomiczny Rady M! 
nistrów, jest już ukończony. W 
najbliższym tygodniu przedłożony 
będzie cisłu ustawodawczemu o* 
zatwieidzenia. Projekt dzieli się 
na cztery części: 1) G dochodach 
państwowych, 2) o mierniku zło­
tym, 3) o oszczędnościach skarbo­
wych, 4) o ouażecie. Jako krok 
przygotowawczy dla emisji złotych 
polskich zastosowany ma być na­
tychmiast miernik zł ty i to w 
dość szerokim zaknesift a yr ęo w 
stosunku do budź tu. Ze wzgę-
ćów oszczędnościowych całkowii* 
stabilizacja urzędników odrocz >11* 
bedzie du końca 19 :i juku, pen­
sje urzędnicze są w projekcie, tt- 
stawy o naprawie ustalone na 
podstawie pnb rów 19^3 rokc. 
Miaister|um Zdrowia mabyćżni*- 
sione i włąc:ioue jako Dep rt*- 
rnent do'Ministerstwa Spraw W* 
waętirzuych, natomiast trzy mini- 
sterja Kolei, Poczt i Robót PjiblS 
cauych mają być złączone w jed­
no pod nazwą Ministcrjam K ima  
mkseji. W zakresie dztałauia mi- 
nisterjum to uia być władzą czy­
sto administracyjną, natomiast 
poszczególne dyrekcje kolejowe i 
ich prezesi będą nirzaieżai. W  za­
kresie budżetowym dyrekcje kn­
iejowe m ją fdę r?4 dz'ć zasadą 
sarho wy jj tarcza! n< iści. I aweatyej*.
Kiogą być profitow a ie w bu-iże- 
cie tylko wtedy, jeżail pi-siadają 
pokrycie. Budżet państwowy skła­
dać s>ę będzie z dwuch omiżetóW. 
buai tu administracyjnego i bud- 
żf-fcu piaods.ęliiurstw pań;>twowyc».,
które mają być prowadzone we­
dług aaf-ad gósp"dąriti handlowej. 
Sprawa B liku E®i y.inego i emi­
sji złotych psiiskich n a  być ujęta 
w osobnej ustawie, która przewi­
dywałaby emisję złotych poiskiśh 
na podstaw;e podkładu zapasu zło­
ta posiad megu ptzęz P. X. X. P. 
W ostatniej redakcji projektu Tl 
stawy o naprawie skurou sprawa 
Banku Etnisy.asgo nie jest poro­
szoną.

I 1 • . !

cy \ kolb można była
nie po; trze z 3 o i e rozerwać.

Ppor M :zyk» z • rzuca więt 
płaszcz na driity kolczaste, kią- 
jizi» n«ń caią długcśdą ciała, 
tworząc pmnost. Po nim, jak p> 
kładce, przesuwają s,ę cicho Żuł ' 
nierzu Inni go uiśl dują<>t

Od lzi ił wziął Łiśsie .j,,,
J-dea strzał druj'!,. to zanie­

pokoiła gię wodeta nieprzyjaciel- 
ske.

Locz oto ungl? drobne błysk*, 
niby świętojańskie świetliki i 
grzmiący hurkot — tc salwa gr»- 
nMiów ręcznych, któremi oddział 
M izyki aasypuje już okopy ukra­
ińskie.

Ponowny łomot salwy grana­
tów. . Odzj wa się gara.ua maszy­
nowy ... jedea;.. drugi... cor** 
więce/..

Kozpoczął ppor. Bujwid, który 
towarzyszył wyprawie, biorąc w 
trudn ejszych miejsGiich przepra­
wy „maszynkę" pod pachę, lub 
jak dzieckc na ręce, jako że bar­
czysty jest i muskularny.

Linia nieprzy;acieiska zaalar­
mowane wto już pujitielRyni 
gwarem, trzaskiem.



RewSzyfe.
WARSZAWA, (a. w.), Prasa j śób rewizytować Łotewskiego Sza* 

tyska podaj*, żo w m a ju  spodzie fa Sztabu Generalnego, który ba-
wai.v jest orzyiazd n - Łotwę wił w Warszawie w roku uble- 
Marszałka P iłs u d s k ie ig o . SzefSzfca- g ł j j n .  
hu Generalnego ma w tan spo- 1

yyOLHA TRYBOW Ą

0  granicę z Łotwą.
O d poważnego obyw  te la  In- 

jflaut Polskich o trzym ujem y n a -  
itęuujJico uwagi, iitórb prlynuj- 
mnloj części podzielić m usim y. 
A rty k u ł poniższy, ai-zkolwielc w  
„wiiłnej trybun ie" zamioszi zony, 
ze ■ względów sro sa iłiia ły c łi a is  
Je s t p o d p isany  n a z ^ a k ie m .

polska ouczuwa przywiązanie 
do Wiina, lecz nie *uświaiaarła 
■*®ł>*e» .*? rozwiązując w odpó- 
wieduj sposfii) spr wy naszego 
f  ograniczenia z Litwą i Łotwą 
't. ii i ■‘rr.ożjj w i;; rozwój Wilna i  nie 
■zapewnia tej drugiej naszej stoli­
cy odpoaviednie*;o bezpiecz ńsfcwa, 

Aprowizacja Wnua. jest atru 
©Moną, gdy 0 tilkąnaście wiorst 
*d gmuic tego miasta znajduje 
? 9  ^nja graniczna wrogiej nam 

gdy do kolei łączącej 
w duo z Warszawą zbliża się aby- 

granica litewska.
Pas neutralny jest zamieszka 

’*y przeważnie prze? ludność poi- 
srodze prześladowaną przez 

ŁUwinów aa jej przywiązanie do

£'dskf.ści. Gdy istniała tak zw. 
ii twa Środkowa, należało wów­

czas sięgnąć po nasze zachodnie 
^Tunice etnograficzne z Litwą. 
Sejm Litwy Srodaowei był do 
Ibytkti potulny, nie rozumiał, żo 
*n, nie zaś sejm ogólnopolski 
posiada odpowiednie zrozu mienie 
naszego rozgraniczenia z Litwą
1 Łotwą

Polska, jako pani licznych 
włości, nie umie należycie ocenić 
znaczenia małych w stosunku do 
jej obsraru przedmiotów spora z 
Sąsiednimi pnń-twami, Litwą i 
Łotwą, lecz posiadających olorzy- 
Ł ie znaczenie dla rozwoju i bez- 
^teczeósfcwti państwa.

Zbliżamy się do momentu, 
jrtedy oprawa tych gmin, nie yo 
tlnieo ona z dostateczną mocą, z-o 
iitanie zaprzepaszczoną. Chwila 
stanowcza, się zbliża. Mamy robić 
śraowę kolejową 1 handlową, z 
Łotwą. Tn trzebi* jasno powie 
4sieć, czy Turpiont czy Kałkuny 
Siznajemy za krańcową stację pol­
ską. Tu spraws sześciu gmin na. 
auwa s ę stanowczo.

Cóż znaczy sprawa sześciu 
gmin wobec zagadnienia bałty-, 
©kiego? powiadają zwolennicy 
Zbliżenia s*ę Polski z Łotwą Je- 

przyjaźń Łotwy, państewka c 
mi.‘v mi3sZi<ańi:ów, mamy pk- 

4 i  d^iś sześciu gminami, a. już 
aa płaciliśmy oddsiąc na lqp Ło- 
i /  polską ludność i  polskość 
l a iiant; jeżeli za wzgięuj L twy 
*iatny oddawać jej 200 tys. Poia- 
*bw na poniewierkę i prześlhdo 
lianie, njQ yrystę-ując w ich o 
©ronię, a do tego dod gąc ludność 
polają pasa nentraiaego; jeżeli. ,-sa

przyjaźń 3 Czechami oddaliśmy 
Cieszyńskie, pozostawiając sobie 
tylko muły skrawek tej patrjo- 
tycznej polskiej prowincji, — to, 
płacąc w tym stosunku sił teore­
tycznych, na zjednanie życzliwo­
ści Rosili i Niemiec już nam na 
wet r.ie starczy terytorium Pol­
ski całej.

Nie my potrzebujemy Łotwy, 
ale nas Ł dwa. Pojsk.a może ostuć 
się, jako p ń.-fcwo, chociażby Ro­
sją zasiadła w Rydze, Mitawie, 
Lioawie i Windawie, chociażby 
Łotwa została wykreślona z listy 
p, ń tw samodzielnych. Zniszcze­
nie zaś P,liski, lub jej odsunięcie ' 
od granic Łotwy jest początkiem 
końca Ł >twy niepodległej. Icflan-* 
ty zostały wyzwolone nie siłami 
Ł lw y, lecz Polski. Łotwa o tern 
zapomina, lecz na tjm  braku pa­
mięci historycznej może wyjść 
źle. Rząd bolszewicki bardziej to 
leruje szkolnictwo jolskie w po 
wiecie Drysteńskim, niż rząd ło­
tewski w Inflantach. Gdy częśó 
powiatu Drysieńskiego Rosja od 
dała Łotwie, nastąpiło niezwłocz 
ne wytępień e szkolnictwa pol­
skiego' W tępieniu włashości poi 
skiej ziemskiej Łotwa ni-wie e 
pozostaje w tyle za Rosią Łotwa 
usiłuje wypchnąć do Polski ży 
wioi polski z Inflant, zapomina 
jąc, ż« w tan sposób przenosi 
trudności swej polityki wewnątrz 
nej do polityki zewnętrznej. 
Polacy z Inflant, wygnańcy z zie­
mi ojczystej, obrabowani prz^z 
państwo łotewskie, potrafią wznie­
cić taką niechęć Polski do Łotwy, 
ie  pomoc polska w krytycznym 
momencie dla bytu tego peństwa 
będzie wprost w.vłączoną. Z tego 
psychicznego momeaiu potrafi 
skorzystać Rosja.

Rzecz jasna, że pobaw ienie  
b y t u .państwowego każdego p^ń 
stewka, powstałego na grozach 
Rosji, jest dla nas niepożądane, 
gdyż zmienia stosunek sił polsko 
rosyjskich na niekorzyść Polski, 
gdyż wzmaga w Rosji dążność 
do zbierania ziem dawniej wcho­
dzących w skład rosyjskiego im ­
perium. Lecz Polska może otrzy­
mać rekompensatę—desir.teresse 
ment Rosji W kwestji Litwy Ko 
Wileńskiej, może otr-zymać* część 
inflant Polskich 1 lic a Dżwiny, 
oraz kolej Dynaburg— Połoek, ą 
przeto poprawienie swej pozycji 
strategicznej na północy.

Polska winna położyć warunki, 
pod k órerni gotowa jest ochra- 
nieć Łotwę 'ód Rosji, czy to boj- 
szewickiejj czy tej, kió a potem 
przyjdzie. Warunkami temi musią 
być: oddanie Pol ce fortecy i3y 
neburskiej, posiadanej po wy­
zwolenia Inflant, obsadzenie na 
utaić dworca, Dynaburskiego pi-^ez

wojska polskie i zwrot Polsce 
sześciu gmin po lewej stronie 
Dźwiny.

Pozatern Polska powinna uzy­
skać autonomję dla tik  zwanej 
Letgalji. Autonoinja L-tgalji jest’ 
postulatem nietylko Polaków, ale 
1 miejscowych Łotyszów, wyzna- 
niowo i językowo, oraz alfabetem 
różniących się od Łutyszów Kur- 
iatidji i Liwonji.

Polska winna żądać poszano' 
wania praw ludności polskiej w 
Inflantach, dzisiejszej Letgal.ii, to 
jest nie krępowania szkolnictwa 
polskiego i kulturalnych insty­
tucji polskich, pozostawienia Po 
lakomjfunduin w ich majątkach 
i wypłaty odpowiedniego odszko­
dowania przy refirmie rolnej, a 
tê i uwłaszczenia dzierżawców, 
pozbawionych warsztatu prucy 
przez ię ref.,rmę.

Gminy po lewej stronie Dźwi 
-uy, które Polska winna uzyskać 
bezwzględnie,- są następniące: Bo­
rany, Borów, Demeń, Załkuny, 
Skriidelino 1 Sołono. W i £19 
1920 roku aż do najścia bolsze 
wików znajdowały się w na-zem 
posiadaniu, zostały następnie o 
pdszczoae, gdy front nasz się co­
fał i zajęte przez Ł dwę, w której 
posiadaniu do dziś dnia się znaj-

Oralny te liczą 36 000 miesz­
kańców, w tem 53 proc. jej lud­
ności polskiej, 4,3 łotewskie], resztę 
Zi.ś stanowią: Wielk irusini staro- 
obizęioWcy, Żyozi, Białorusini i 
Niemcy. Rząd Łotewski us lnie 
tę d polskość tych gmin i n:« do 
puszcza tam ani jednej szkoły 
polskiej, jakkolwiek zaznacza w  
swej statystyce nficjalnej zmuiej 
szającej liczlię Polaków, żo Polacy 
stanowią przeszło dziesięć tysięcy 
ludności w powiece iłluksatań- 
skim, do którego włączono cwe 
gminy.

Ijpetylko Polakom owych gmin 
dzieje się dotkliwa krzywda pod 
względem narodowym, lecz ich 
odcięcie od Polski psuje na^zą 
granicę strategiczną i ma niepo­
żądane konsekwencje gospodar­
cze.

Nie posiadając t.-. oh gmin. nie 
mamy granicy, oay'łającej -się c 
Dżwioę i na odoin0?* gmin t.\ch 
z łatwością dokonane być może 
przejście Dżwitiy przez wojska ro­
syjskie, któiym Łotysze nie bę lą 
stawiali oporu.

Łotwa za względu na tranzyt 
do Rosji przerabia swe koleje na 
szerokotorowe. Oióż pociągi ro 
syjskle będą mogły kursownć po 
odcinku na lewej stronie Dźwihy, 
co w razie WGjny z Rusją m ż̂-s 
być dla nas niebezpieczne.

S  T  U  D  J  f i
(scenka artystycano literacka) 
Mickiewicza 22 „Bristoi1*. 
Od Środy 21 lutego 1923 r

I s i j f  pregraoi
Początek o g. 9-ej wieczór.

Nieposiadanie tych gmin ma 
dla nas kons kwencje ujemne 
także pod względem handlowym, 
gdyż utrudnia walkę z kontra 
bandą. Łatwiej bowiem od kon 
trąb,-.ridy ustrzec granicę, idącą 
wzdtuż rzeki, niż przez zdrośla i

U-rndniony dostęp do Dźwiny 
jest dla nas fatalny pod wzglę 
dem ekonomicznym, gdyż u- 
trudnią spław po Dźwiuie lasów 
z powiatu brdsliiwskiego i świę­
ci ński^go. Powiat brai-Iiwski 
obfituje w jeziora, które m«>gą 
być połączone z Dźwiną kana-

limi, jako środkami komunikacji, 
oraz óać spadki wody, będące 
zbiornikiem energji siektr^izcej 
dla elektryfikacji kraju. Brak o 
wych sześciu gmin uniemożliwia 
to wszystko.

Państwa Nadbałtyckie "świa 
damiają sobia, żs bez Polski i jej 
poparci v Łotwa nie bę izie się 
mogła się ost ć. Siąd. o ile na- ẑa 
wola zrealizowania postulatów na 
szych w stosunku do Łotwy bę­
dzie mocna i n ie  wzruszona, wpły­
wać bęuą na Łotwę, by je zrea­
lizowała.

Inflantczyk.

\ ■ ” -

Prasa Bałtycka.
i-nisnii V  RosjanieWalka raiigij- praw0nławai j M3toń.

nk 11 - -tenj! C2yCy prawo,dawni 
rozbili się na dwa nawzajem zwal­
czą ące s(ę obozy. Rosjanie posta­
nowili nie podd ć się jp.k rozpo- 
rządzeciom biskupa estońskiego,. 
tak również i syuodu i nie przy­
znają cerkwi Aleksandra Niew- 
sWiego za jce|-,kiew jjfitedrHlną. 
Główną rolę w obozie Rosjan o- 
degrvwają emigranci czyli adhe­
renci gen. Jndenicz-i.

„ . . Według speciąlaej
Bolszewicy jr,tewsko - bolszewic- 
sa rzymują >A.jaj bolszewi-

Własność Ło-cy zob:)W%u li  si'ę
tyszaw. nieruchomość oby- 

watt-li Łotwy prz -wi^żć bez wy­
nagrodzenia. Z.ś obecnie postę 
pn ą cftkiem in ese-, bo, jak pra­
sa łotewska zaznacza, instyticje 
boisz" wic-.Je jak naumyślnie czy­
nią różne przeszkody zwrotowi 
tych nieruchomości.

■ -  i  * n  Ministerstwo Skar- Lsn łotewski 5u p tewskb go no
wiad&mia, że ostatniemi czśey 
2400 pudów lnu wyszło z Rygi 
do Niemiec, fOOC pudów dć Cze­
chosłowacji i 600 pudów do Fran­
cji.

„ . . , Rsad łotewski,
Pozdrowienie jaij rówmeż i pra-
Łotwy Litwie Jsa i; ,te w & f W 

dniu święie narodowego Litwy 
16 -  !l—*23 roku przesłały swemu 
„brŁtulerr.ii narodowi'* serdeczne 
p zdrowienia.
y « . Sfjm w Rydze po-

* * staiiawia skasować
?r.wsKI»go, getretariaty poszcze­

gólnych komisji, motywując tem, 
li-ł posiedzeń komis i protokóły 
mogą b>ć prowadzone i prz-z uf 
;zędui-ów kt,nceiarji sejiinwei. •  

. . . .  „Brihwa Z łr a “
Wywóz 6vł)b z powiadamia, że do 
Łotwy do Cza- R y g j przybył 

chusr&w=oji. prze4i ;,taw‘Ciele ku 
piectwa «zer-hosl>waeki«go w  ce­
lu zakupu żywych świń na Łot­
wie, Ci kupcy już przed ręojną 
tern się zajmowali, a teraz cLCą 
na szeroką .:k<tlę ten handel roz­
winąć.

. , .  . „Brihwa Zem .̂“
Ekspert Chleba is;£6 że óetłiEĆjLhil 
<! Ro- ji d‘j Nie fjoiami prz-^zło z 

m®t‘° R'iS|i do N emiec 
przez Ł »cwę .*?£ wago? ów żyta, 15 
wagonów-Owsa i 4 wagony wyki,

XJ skraju wsi poczyna wzbijać 
«lę język "płomienia.'., to się wy- 
Wwa,—to chowa...

Tymczasem seŁsja greńadjer* 
•k»' oddziału jpor. Muzyki, pro- 
Wsdgona przez ppor. Cetiaa, prae 
darła się m  tyły okopów nie- 
P’zyjacifl£. gaturmowa tyraijera 
Wydiuża się jak wąż i okalającym 
JjP;'y,ń*'tt owija szeregi wrogów z

. ,  oddziału polskiego przy
^ ? t a i ^ * 2 16i i  Prostui* dłej do podst-wy, kćć/ą jtale  się front
aioprzy|acielsjit i w , ta u \ pct6b

, , f  ‘  ! f f ie r te ln y  splot poi-
«kloh oddz.aió w. posuwa się z bły­
skawiczną szybkością od triów 
nieprzyjaciela ku podnóżom Czar- 
towsKiej Sk£iy._

Wśród oddziałów ukraińskich 
wybucha przestrach. Przerażenia 
pcwięiisza szybki, celny i prec* 
tyjny ogień nasze; artylerji, kia. 
rowany przez znakomitego arty 
lerzystę, k a p ito a  Odzier;yń^kiego 

Nieprzyjrcielskic kohorty roz 
■ypują się w bezładne kupy uaia- 
śniących. Kuchnie, tabory, arma­
dy w bezłacn., gorączk. odwrocle.

Pogromczy ndwrćt skoncentro­
wał się na drodze do Winnik.

Z Gzartowskiej Sfaiy prażą już 
uchodzących nasze' karabiny.

Na nic się nie przv dały kilku-' 
rzędowe zasieki na stokach dja- 
belskiego wzgóiza, na nic koby- 
lice z drutu kolczasc., na nic rowy.

Ppor. Mnzyka obszedł C* rtow- 
ską Skałę, r.atait na wroga od tyłów.

Bastjcn padł—dostał się w rę­
ce Piątków.

Dzieło jednam nieskończone — 
trzeba posunąć się d Jej, by za 
bękpbczyć wzgórze od piduinia i 
zachodu, wyrwać z opresji oddział 
Ruszczyca. Silna kanonada pud 
MłynoWcami świadczy, że - Rusz­
czyć i Baudrowski ciągle w wralce.

Raniony Bandrowski w rękę, 
postrzelony Ruszczyc—jednak od 
działu nie o u^czają.

Nagie milkną nieprzyjacielskie 
ksrabiny maszynowe, grają jeszcze 
ręczne. „Hurra*!

Oto forpoczty Muzyki już na. 
tyłaoh wrogn... w Miyuowoach.

Oba nasze oddziały łączą się 
ao mils/ego pościgu.

Atak rozpoczębj po północy — 
raoo sraś «. 7 mej patrole Muzyki

wpadły do Winnik oddalonych o 
kilKa kil. ód Czartóws-.irj Siały.

Kapitan Błeszvńskt z^żądił 
wzmocnień, jako że odcaek wal 
nie się powięuszył.

Przybyli Strzelcy Lwowscy.
Utracenie tego wżgórza było 

dia nieorzyjaciela ciosem tak do­
tkliwym, że postanowi go za 
Wi-Zelsą esaę odzyskać.

Nazajutrz rano, zgromadziwszy 
rezerwy z innych odcinków, zasi 
lony świeżemi posiłkami, ud rz\ł 
7 kureniami ,(b»talji>n), wspoma 
ganymi przez 80 karabinów gia- 
szynowyuh, na W.uniki, Sta-ę 
UŻartowską i Lesienice.

Front nasz gwałtownie wbił 
się ostrym pólwysnem w linje 
nieprzyjacielskie Zaatakowanie te­
go półwyspu wyaaagiiłn ?aklvcz 
nego, trwającego parę goożłn, 
opróżnienia W iunik«Gzartowskiej 
Skśły.

Ruch ten był jednak od sko­
kiem tygrysa celem uzyskania 
rozmachu.

Przybyły oddziały warsjriwskie 
go 36 !*p., złożonog-i f>rz ważnie 
z peowi&Rów i akademt ów, d 
komendą kapitan?. Sawickiego,

Ni *prz.v aciel nia zd łat jeszcze 
Bodsapnąć“, gdy nadzwyczaj spo- 
Koj lin kierujący operacjami kapi­
tan Rł-szyu ki nakazał mmlratak.

P ch n ą ł j-daą grupę n-i pnłu- 
dniowy zachód, d ru g ą  na północ, 
biorąc ja k b y  w  otwArte n źyca  
fólkrąg nleprzyjac. Armatki kpt. 
Odz--erzyńsklego z a g r a ły  ore3cendo.

I w p n ę go idi) oodaieły 5, 4 
i 36 pp. błyskawiezaern jidej-zę 
meui wyrzuciły Lróttto tryumfu- 
jąc -go wr< ga

W iy:b -'-ch dniach walk o 
niesainuwiią sk łę wzęto kilka 
n 99$ karabinów m  iszynowych, 
■2 dziali., przeszło lOOjeńców, sto- 
sy 'a  u niej i.

S tr-ity  n eszych  o g r n ic z y ły  się  
do k ilk u n a stu  ran nych .

Cz ift w -k» S<ki»ła znowu w pol­
skich rękach. Pamiątkowy Krzyż 
wzniesiony przez Lwowian ka u 
czczeniu naszych zrnflg^ń się po­
wstańczych. miejsce eon ocznych 
onch -dów naród -wych, jakgdyby 
rozpiął bł !gi sławiące ramiona—a 
od sdzioTw-.w -kłeb brnków szło 
dziękczynne tchnienie ee-o Lwo­
wian iiwol (innych od ostrzałów 
armat ukra ńsk ch.

Głos S3 Litwi­
nów i Białoru 

silów .

gdy tymczafiem według własnych 
bolszewickich komunikatów dla 
70 proc. nadwo!ż<kich mieszkań' 
ców brsk chleba.

Uiajateni w ro­
ku ubiegłym z 
Wfln-i 33 ej prze­
stępcy polityczni, 

Litwini i Białorusini, wyi żająe 
radość z powodu przyznania su­
werenności Litwy nad Kłajpedą, 
z ałączają w prasie litewskiej, i i  
nie tyilio Kłajpeda już się połą 
czyła za s wą m icierzą, ale musi 
połączyć się z Litwą i pr&sta;* 
stolica Litwy Wi l n o ,  do które 
go — oni wygnańcy, polityczni po 
wypędzeniu okup*dinów Polaków 
mirzą wrócić.—Stąd wniosek, że 
kwąmja polsko - litewska co do 
Wilna nie prędko się sk< ńczy, bo 
cor^z to więcej i częściej Litwini 
z.czynaią mówić o swych pri- 
Wech do Wilnu.

«*WHWMWW«
i T E A Y R P O L S U I (SAł 4 LUTNIA 1

| Występy K. Junoszy-Stępows^iego 
DziS porcz 2-g:

JASTRZĄB
komedja w 3 aktach Croissefa.

Pi. czątek .0 goriz. 8 wiecz.

7 £A T 3
Czwartek premjera 

Bftlanewry jesieune*-
opc-retka.

WIELKI

(Pohulanka) Piątek
„Trubadur*

opera.

TE^T R

lei. Spkfiili
(da. i

'

Czwartek 
„Intryga i miłość*

tragedia.

Piątek prcmjera 
„Zeuirta* 
kouiedya.

Dzienna sprzedaż L-ilerćw od 1—2 pi 
W cukim ii p. Sztralia, ut, M:ckieivi 

róg Tatarskiej.

SDpujeie Ibti

W parę dni jotem, 20 kwiet- 
n'ia. gdy mi-ist dzwonów -ezurek- 
cyiiyoh zagrzmiały huraganem 
nasza działa-poszedł tenże sam 
ppor, M izyita. za swoimi oddany­
mi na śmierć chłopcami do ataku 
na Kopań, V7zgórze bronione kit 
koma rzę iami drutów kolczastych 
i  rowów strzelecKich,

Przebił się przez wraże linja i 
uderzył od tyłu na wzgórze.

> Fjołki... ile m tegc kwiecia! 
F , ol e i — purpura— l) o łk: -  krew!

Trzech h M s ty c h  piechurów, 
o b le p io n y ch  błotem i g«.iną, pod- 
jnadżi na wótkupod kwaterę yfoa. 
Ję d rz e je w sk ie g o . Wpuszczono ich.

— Co po wiecie?-^ pyta i&god- 
nym głosem siwy generał.

-— Melduję posłusznie pani#
generale—Kopań Wziętyl

— A to co? -— pyta generał, 
wskazując na trzymany przez je­
dnego z żołnierzy hełm szturmowy.

— Fj' łki, punie genarale-m e)- 
duje komendant patrolu.

Łzy stanęły w oczach dywiz- 
joneral, snadi przypomaiai sobi* 
ż.rtobliHą zapowiedź kapitana 
Błeszyńskiego

Kazimierz Wościeki.
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K R O  N I E  A .
XafQAiforzyk.
Osiś: Katedry św. Piotra w Ant.
Jutro: Suchy dz. Piotra Damjaua 6 . D.

Wschód słońca o godz. 7 m 10,
Zachód „ o ^ońz. 5 m. 18.

m E g s M >

— Ze stronnictwa prawicy na* 
Todowej. Dz^ś we czwartek o *?. 5 
pop. odbędzie się zabranie ogólna 
członków Wileńskiego Oddziału 
Stronnictwa Prawicy Narodowej 
a udaniem gości z Krakowa, w  
lokalu Banku ZiemskL-go.

—  Nadzwyczajne posiedzenie 
Rady Miejsk ej. W czwartek duża 
22 lutego odbędzie się nadzwy 
cząjne posiedzenie" Rady Miejskiej. 
Posiedzenie zwołane zost je na 
skutek złożonpgn przez Prezydenta 
miasta p. Bańkowskiego podania 
o uwolnienie i w związku z o* 
becną sytuacją finaifsową. (w.a.p.).

— Aspiranci oficerscy b. armii 
rosyjsk. niemiec i austrjack. Ko­
misarz Rządu na m. Wilno niniej­
szym podaje do wiadomości, iż 
wszyscy obywatele Rzeczypo­
spolitej Polskiej, urodzeni w la­
tach 1883—1899 włącznie, zare­
jestrowani w swoim czasie w od 
nośnym Ko.ri isarj*cie Policji i po- 
siedr.iący stopnia wojskowe aspi 
rantów oficerskich:

a) w b. armji austriackiej ka­
deci-aspiranci,

b) w b. armji niemieckiej 
wszyscy aspiranci oficerscy,

c) w b. armji rosyjskiej—jun- 
krowie winni są do dnia 1 marca 
r. b wnieść podania do Mi S  W. 
przez tut. P /K . U. (Objazdowa t)  
z prośbą o mianowąpie podporucz­
nikami rezerwy.

Nadmieniam, iż będą lawsględ- 
ulane podania tych aspirantów 
oficerski! h, którzy udowodnią, że:

a) odbyli co najmniej i  sok 
służby czynnej w wojsku,

b) posiadają cenzus naukowy, 
przewidziany w ustawie o pod­
stawowych obowiązkach i prawach 
oficerów W. P. (conajmnisj 6 kl. 
szkoły średniej),

c) ukończyli szkołę lub kursy 
wojskowe oraz złożyli odijiśne 
egzamina. ■*

Podania złożona do F*KU po 
wskazanym terminie uwzględnia­
ne nie będą.

— Z britr.iej pomocy Polskiej 
Młodzieży Akademickie]^ W dniu 
20. Ii. 23 r. w lok:-hi Ogniska 
Bratniej Pomocy odbyła się skrom • 
na, lecz s* rdeczna uroczystość 
wręczenia dyplomu Członka Ho­
norowego Bratniej Pomocy PoK-k. 
Młodz. Akadem, szczeremu i ofiar­
nemu przyjacielowi Młodzieży, 
prof. d z i e u . n o P. Ruszczyeuwi. 
Po przemówienia prezesa Br. Pom. 
p. Marcinowskiego został wręczo­
ny profesorowi dyplonj, artystycż 
nia wykonany przez ak/demika 
Tłomafeowskitigo. W  krótki* h t 
serdecznych słowach wzruszony 
profesor Ruszczyć podziękował za 
uznanie, podkreślając znaczenie

współpracy z młodzież#' 1 zazna 
czając, że współpraca ta była dla 
niego „Ucieczką w przestworza11 
(tytuł ostatniej inscenizacji na 
Balu Akademickim).
■ Oby częściej* odbywały się t« 
„ucieczki“j które, niezawodnie, p#- 
zostawią głęboki i niezatarty 
ślad w sercach studentów;

— ZeSirania Młodz. 'Nfęz. Naród. 
Dziś we czwartek o g. 7 w auli 
le j  Unlw. Zebranie Młoda. Nie*. 
Narodowej. Sprawozdanie ze zjaz­
du w Warszawie zda Lol. Łę­
czycki.

Wstęp dla członków i sym ­
patyków.

— U Techników. W piątek d, 
23 b. m o godz. 7 w . w  lokalu 
Pol Stow. Techników (Wiifeństa 
83) odbędzia ale odczyt inż. Ste­
fana Ksdera pod tyfc. „Hypnoza 
K r e m lu We i ąeię dla caiunkołjr 
bezpłatne, gościa za rekomenda­
cją p. S. .Kariera- i członków za­
rządu Stow. Techników.

TEATR ł.MMIY&A 
Komunikaty teatrów Wileńskich^

— Teatr Polski (Lutnia). Dzisiaj,
po raz 2-gi „Jastrząb* Crcissfcda. Szutka 
wywołała ogromni* zslntereaowniriie, ze 
względu -na gościnę p. Kazimierza Juno­
szy Stępowskiego.

ty ..Jastrzębiu'1 gra p. Junoszy znaj­
duje właściwy kolory i, wykazując boga­
ctwo talentu. Pozostałą obsadę tworzą: 
pp. Grabowska, Jasińska, Loiizińska, Go­
dlewski, Peter, Sawicki, Kijowski, Szu­
bert i inni. W akcie 2-gln* balet studjum 
p, Łaszkiewftizowej.

W przygotówtnin .pod kierunkiem p. 
K. Juhośzy titępowskiego głośna nowości 
SaTOira „ó-nia ,ź(>na S nobrodego".

— Teatr Wielki We ozwartek pre- 
mjera operetki Kaimami „Manewry Je­

sienne*, która ukaże 3ię w reżysorjl p. 
Józefow iczv * nod batutą kapelmlotrzo-w- 
eką. p. Wilińskiego. W piątek opera Ver- 
diego .Trubadur". W sobotę po roz 2-gi 
jiyiaiiewry jesieiine".

— Teatr im. Syrokom li dale we 
czwartek. pó raz ostatni .Intrygę i mi­
łość" Szyb em  W piątek wchodzi na 
afisz „ZcmstŁ* ■ Fredry w opracowaniu 
reżyserskim p. Niiwrockiego.

— W znowienie szkoły  dramatycz­
nej przy teatrach Wilińskie.u pod kierun­
kiem dyr.' Cepnlka, mającej na celu nie- 
tylko prsygotowanie do zawodu scenicz­
nego, ile  poprawianie wadliwej wymowy 
polskiej, jjWęgnownnie czystości języka  
rodzimego, dla tych którzy w przyszłym  
zawodzie będą się posługiwali yPymofrą 
polską. W daiszysn rozwoju szkoła obej­
mie przygotowanie instruktorów teatrów 
indowych oraz przygotowanie dopełnia* 
jące dla aspirantów scenicznych*.
*  . Zapisy przyjmuje się w ksncelŁrji 
Teatru Wielkiego we wtorki, czwartki i 
soboty od godz. 4-»j do 6-ej.

WYPADKI i k R A D Z lE żit

który wybił szyby w domu Marji BoSsa. 
sklej (Stuła 33;.

— Ujęcie złodziejk i.. Policja 1-*, 
kom., zatrzymała F'-jgę Kopcłowlćzówu” 
która popainiła krad/.ież wyrobów g.:s 
lar.teryj-iyeh Z. Rybaków! (S.-pItelujni).

— Kradzieże. Z lokalsr kursów tet-ji- 
nieśnych iM. Pohulanka 1 .) ukradzisa* 
instrnmenta techniczne wartości 1 
£00 t. mk.

Of i a ry .

— Omdlenia. Dn. 20 b. m. w Urzę­
dzie Ziemskim (W. Pi h i.laikr 2s) zem­
dlał ia^rssant Antoni Sa*df»vzińjki.

— Dn. 21 b. m, Zemdlała służąca 
Marjanna Jałowiecka (W. Pohulanka 14).

Wezwany na miejsce wjpzdkn le 
karz pogotowia poszkodowanym udzielił 
pierwszej pomocy.

— W yrodne matki. Dn. 20 n. ni. 
Zofja FugyjMi (Śniegowa 34j zawiadomi 
ła  policję, iż pozostawiono w jej miesz­
kaniu dziecko płci męskiej w wieku 3-ch 
tygodni przez niezneną kobietę, która 
zbiegła-

— Dn. 2! b, m. » dziedzińcu domu 
Nr 7 przy ul. Bezyljańskiej zoaleziono 
dziecko jwhl męskiej w wieku koło 2 eh 
tygodni. Podrzutka odesłono do domu 
Dzieciątka Jezus (Subocz 10).

— Ma gorzcy m  uczynkt!. De 20 b. 
m. zortał ujęty -na gorącym udynkli 
Lejba Szer, który uc ul cy Itudno-kiej 
Ignacemu NarusRcwiciowi ściągną! z wo­
zu worek ze zbożeni.

--- W ybicie szyb PoPcja s»t zyma- ła Adama MaM-kJęgb (Kalwaryjska 1),

— „Zwią^ćk Ziemianek" eflarotbę#
z 'Wieczorków Czwartkowytb; Ma T :'v. 
Opieki nad dziećmi — £00000 lup., ** 
Biały Krzyś fTydjftfi Ź<'»*»erza Poi«L'.“- 
go) — 358 08* isp., o* t ow. >fa . ilijt- :■ 
wlcze—58 OóO mp.

Pieniądze aostaty złożone w wy;y; 
wymienionych instytucja* h.

G i ,e ł d a*
WUiWt dsiis 20 lutego.
Żądano Ponuk. Tranzai---:.. 

DókSL-Z. 49000 48620 ’ ąst-^
liubi® Lot. j n

WAKSJAWA. (A. W.), ęyj,rsg§ą«i;w
Giełda urzędowa: Do[ary 4S550 — 48£(i i—- 
,4*30#,-. dolary kanady ,skie 4Ó750, marsa - 
Eii-mieeka i .93 — 1 97 hj pój, Loudyó' 
210000 -  221000 -227069, Paryż 2825- ■” 
2000 — Wiedeń . 05.23-47 65.36- 
Praga 1325—1435, Bełgja 2500—262S- 
2'90, 8/.wajc»rja 9150- 9300—fierliul. PS 
1,95—1.98. Teitgpneja tf&yżkowa.

GfSAŃSS. (Pat.). Giełda urzędowa 
gdańska: Marka poi. Sil—53, Warasawa 
4 6 -4 7 .

BEHL1N. (P*t.). Giełda bwHflBkK a 
rzędowa: Marka puleka 5P, Wwszaw*. 
47 i pói.

Redaktor;
S ta n is ła w  MackiewU:

Z a r z ą d  S p ó łk i  A k c y jn e j  pod firmą „Nowo W ile jsk a  FKbryk^ 
masy draewunj -i papieru, S,». Akę.“ ma zaszczyt zawiadomić p. p. Akcjo 
narju-żów, że w dniu 19 marca 1923 r. o g. 6 nop odi ędzie się w ioknlu 
Zarządu w W iln ie przy ul. Kaukaskiej Nr. 14 N a d z w y c z a j n e  T>JaSne 
Z g r o m a d z e n ie  A k c J o n a r ju s z d w  a liastępującym por^ądKiem dis.:

1) Po^iętsz^me sapit łu zakładowego,
■2) wybór członków zarządu,
3) zaakcepto'/.ania umowy dzierżawnej,
4) wolne wnioj-ki. *

S erzn r ] S p ó łk i  A k c y jn e j  pod firmą „Nowo-Wiiejska Fabryka 
mnsy drzewnej i papieru Sp. Akc." podaje do wiadomości p p. Akc onarju 
szów, żo# na mocy uchwały Ogolitego Z brania z cjnia l lutego 1928 roku 
stoisowme do § 9 Siitotn przystępuje do powiększenia kapitału, zakład'* 
wego Sjótki o rok, 40 000 000 t. j. do ogólnej £umy mk, 59 000 000, przez 
wypas, Czeuie & 000 sat, akcji wartości nominalnej po mk. 5 000 na w a* 
yunkaęh następujących;

1) dól^ehćiaaśówym Akcjonariuszom służy pierwszeństwo nabycia 
na kt.źdą akcję pierwotnej emisji 4 ch akcji emisji a- dati owej,

2 ) Akcjohnrjasze, chcący z powyższego prawa korzystać, winni 
w  terminie njsjpóinieJ do 15 marca 1923 r. przedstawić swe pierwotne 
akcje oraz zapłacić całkowicie należną sumę za akcje dodatkowej emisji 
do kasy Spółki w v-Vild.je ul, Kaukaska Nr. 14,

3) Rozdzitlu pozostałych akcji, jak również rozdziału abejj nie 
rozerwanych przez dotychczasowych akcjon^rjussów, dokona Za rząd Spółki 
według swego uznania,

4.) Urna emLyjua wynosi po mk, b.000, za fcaż:!ą akcję,
5) Akcje dodatkowej emisji zrównane będą na wszystkich prawach 

z akcjami pierwotnej ernisH.

| Wydział Rolnictwa i Weterynarji 
j. x Urzędu Delegata Rządu

podaje do wiadomości, że dr.ia* 23 lutego r. b. o 
godz. IG rano w lokalu R̂ zy u!. W. Pohulanka 24,
odbędzie się p r z e t a r g  18-tu  

rioftr k c n is k k ty
niew yoraw ionych, św ieżych w stanie suchym .

F ^ B R y K A  M Y D Ł A

D r Med.

isiaki USdnM
' ordynator szpitala Sawie*, 
j Choroby skórne i wenerycz­

ne. od 8—9i od 3—ó popoł ul. Śniadeckich 1.

Ti “ i 3 *  8 W e

l.4f>A Ai A A i
f rby do włosów, które dobrze farbują, 
ale szkodzą.
farby, któro n ie  szkodzą włosom, ale 
źb  farbdią.

„ J U V E N O L “
b a rw i sz y b k y  i d o k ła d n ie  na n a tu r a ln e  k o lo r y ,  

w lo so m  m ię k k o ś ć  1 p o ły sk , z u p e łn ie  
n ie s z k o d liw y , ła tw y  w  u ży c iu .

^ Żą-ifiieie. w perfum er i uh i składach .ai-tecznych.
^ a f f i s j s i e i r i e  t F O r i e i i t ,  V a r » ® w i e .

v  w va  ćk.rt d> a-

Fabryka i biuro sprzedaży: ui. WróŁia 1—6. 
Narząd: u!. Kazzta.iowa Nr. j, ™ 7.

Marka fabryczna „BYK*.
P O L E C A  M Y D Ł A  D O  P R A N IA

różnych gatunków.

/ K O N K U R S
Rejon Inż. i Sap. Wilno ogłasza konkurs na roboty 

elektro-iechniczne w Klinice chirurgicznej Szpitala Okrę­
gowego Nr. III.

Kosztorysy ślepe Ją do pobrania w Referacie Elektro- 
Techniczn>m Rej jnu Inż, i Sap. Wilno (Arsenalska 5).

T em id  składania ofert upływa z onism 26 lutego r. b. 
o  godz. 12 ej.

Obowiązuje wadjum w tvysoko3ci 25•/, od sumy ogólnej. 
Klerownićtwb Rejonu inż. i Sap. W ilno 
L. dz. 1U43 Inż.  ̂ dn. 20 lutego 1923 r. 

eeeeeeeeeeeesis

. S S K K S K

u  S i l e t s M e i  i ;

Cena za 1 klg- loco stacja odbiorcza

Gatunek tytoniu Liście
donorowe 1 klasa 11 klasa 1!1 f a s a Brak Poterucita

Tytonie 
czerwono kwitnąca 4.000 4.200 3.60P 3 0  0 1.800 759

Tyłonip 
żółto kwitnące 2.400 2.100 i t.COO

1
1.500 960 | ■. 375

B u c h a l t e r - B i l a n s i s t a
(jednocześnie angielsko - polsko - rosyjsko - niemiecki 
korespondent) poszukuje pracy na 2—3 godz. dzien­
nic ewentualnie, posady całodziennej. Pierwszorzędne v 
referencje. Oferty pod „W. W.* do Biura Ogłozzefi |  

s  l. „Pośrednik'''ul. Wileńska 22. |

S a l o n  d e s  M o d e s

M - s n e  ! V 1 a r ś e
Podaję do wiadomości sz. Pań. iż po powrocie\zza­
granicy wznowiłam przyjęcie obstalnnkow^ Posiadam 

najnowsze Modele gotowy h sukien i palt.

Ceny niniejsze obowiązują na obszarze b. zaboru rosyjskiego za wyjątkien) p*w;a- 
iw polit. Janów, Biłgoraj, Krasnystaw, Zamość, Tomaszów, Chełm i * Iruńieszów.

Resztę szczegółów, dotyczących niniejszego rozporządzenia, można zasięgnąć w 
rzędach Skarbowych Akcyz i f".3 nopolów Państwowych w Wilnie * A i lejce, lub ten 
poszczególnych Inspektoratach Akcvzowych- , MAŁECKI, Dyrektor.

K a u k a s k a  u l. 1 0 —te ł.  6 — ^ 5 .
W f  ̂ s S z E e  T asw am sy staeru  M an tS 4»w «

S&S,g?
l  m a s z c z ą  i]SViaB 

UtinillilS!, SIBir 1IS9E9 m m
i  toiS Mg i iaai.

DKOCPSfST)
uL Wielka 3a—2. przyjmuj* 

9 - i i i Z - t  
U D Z I E  LA PORAD.

" ir i l i to rn k T
choroby płuc, gruźlica chi­
rurgiczna (leczenie sztucz­
ne ni słońcem górskiem i lam 
pą „Sollux* od 8 - i  rano 

i od 4—6 po pol­
ub gen. Żeligowskiego 5—45-

D  O K  f  d  i !

E. Birzowsk!
Chor. weneryczne, syfilis 
i skórna."Pruruiąjs od go*. 
10—2 i 4 - 7 .  Panie od 3—4 i 
pp, JagjAjipńzka 3, d. D-ra * 
Ratnera m. & i róg Miakie*

 ̂ wii'.zah__________
Kobieta-Lekarz

Bi- Msumiiw
choroby lióbiece i akusze- 
ryjne. ul. Kasztanowa 7—7 

od g. 4—5.________

Akuszerka 'â
udzieU porad. Przyjracje od 
fi* rano do 7 wiera, fflekle- 

wlcaa 46—ć.

D r . LEON G iN SB E R G
Choroby weneryczne, syfi- 
lis. i skórne. Ul. "Trocka N r 3, 

róg Wileńskie}:
Telefon 352. 

Przyjmuje od '4.9—1 i.

D r. J>.
chor. s k f c m e ,  w ew teryc**
n e ,  jjytfSilis i  .
p la p w u  5—1 iAt?!
Ks«6«3ew$*as3i 3  r**i. B* 

nu id.
z Mos wy. Spec. wetterycz.,

] moczopł., syfilis i “kófiie 
I od 9— ' i 5—8, Mickiewicza 24.

i" er. i  śsunai
i Chor skórne i weneiyczn#
{ ul. Subocz (Sierocka) ł  jn. 1. 
i przyjmuje od g. 5—7.

J&. tópłan
B p c. chor. weueiTczne, %i- 
filia i ukńrae. ^ ‘leńjka 11.
Bi. .1 iwfjścia 3 Benadjrkty*- 

\ skiego aaitlka) 9—12 i -!—r 
| Telefan '648.

i i i f T i f j
i in n e m eble do śjjprze- 

1 dania.
| M ostoW 8 3 . w a rsz L rły .

' D o n n a  zn.jącs dobrzs 
r  a l l i l f l l  jęsyk angielski 
poszukuje posady. Zjlosz, 

i Akad. Biuro 3*t. Wialka 54. 
M  łM.

BIURO NAUCZyciELSKjfS
,3*ięL;5ńŁiui0 5.i Wilna-,. 

Jagiellońska 7—8. Od goń?,1. 
1 2 - 2  poleca ntuczycieifei 
nauczyciel*, bony i w y c ii  
wa-wczynie. Tsmże od godz.. 
• —7 wiecz. otwarty dfciat 
rekomendacyjny dla posiada- 
iąc\ch d* brs świadeciw*-. 
kućhi.rsk, pokojówek, gosoo- 
dyń, ochmistrzyń, rządców 
_______ i t. p.______

P o trzeb iw
chłopsl: Mtający dobi7.c m ?/ 
sto. Zgłaszać się do auiui 
nistracji „S ł o w n" miedzi 
_________ g 2 - 3 .

doroż­
karskie

do sprzedania, ul. Popowsk® 
7 m, !, oglądać od g. 8 d* 
_______U raiiO-____

7 r f s  iK  dokum Kazimie-. 
Ł ^ U U .  rza SienkieWfcx», 
wyć. pr ez P. K- U. WiL:*,
 ______unieważnia s;ę.

ZgUb. n f f ^ l - y l ^ t
L. l i ,  wydane prz?2 D. G„
G. w Łodzi, Sztab. Wydział 
1, L. dz. 55, na im. kapita­
na Boryk?- Wilno, Stara 11, 
m. 1. ■unieważnia się.

P i i i T S i ®
v/ ć S it r n n i  ro insta  d o  
wynajęcia W iadomość
w ądm „S ł,wa* u Gra-

 ______~-n wg^apro.
. Jjnlalr- urzędnik z wyżssonf 

“  wylcsztkle, z wyprano i?.. 
nczciwoś«ią służbową, iiwj- 
njowćł wyższe st«* no wis k a 
pu.-izukujs »,ajęeła odpuwiiL 
Bklaineeo w urzędai* lub.h 
diu Mostów<i P.hotel ■'firm

n m /w a ln ię  m ?  
r o w ą  G RA M O  
z  p ły t a n i i  ta n i  

le  z a r a z .  
Oglądać do 10 « 
Kaiwaryjska 4+

W yd aw ca: w  zastęp stw u *  w sp ó ł właaoioiuM— StfiDiałAW M aek iew lfz .


